
Proszę opowiedzieć nam 
krótko o najbliższych planach 
Wyższej Szkoły Współpracy 
Międzynarodowej i Regional-
nej. Czy w ofercie uczelni znaj-
dą się nowe kierunki studiów?

- Wyższa Szkoła Współpracy 
Międzynarodowej i Regionalnej 
funkcjonuje w Wołominie już 4 
lata. Obecnie kształcimy studen-
tów na dwóch kierunkach: ekono-
mia i filologia angielska. Myślę, że 
przyszłościowym kierunkiem mo-
głoby być gospodarowanie i pla-
nowanie przestrzenne. Wstępnie 
rozmawiamy także z Wojskowym 
Instytutem Technicznym Uzbro-
jenia z Zielonki, z którym chcie-
libyśmy współpracować, tworząc 
kierunek mechatronika. Instytut 
posiada własne pracownie oraz 
dysponuje odpowiednią kadrą. 
Dodam również, że wkrótce roz-
poczniemy rekrutację na wydziale 
psychologii.

 Czy WSWMiR jest otwarta 
na współpracę z zagranicznymi 
uczelniami?

- Tak. Na przykład Białoruś ma 
bardzo dobre państwowe uczelnie 
z profesjonalnie wyposażony-
mi pracowniami i bibliotekami. 
Współpracujemy z wykładowcami 
z Białorusi, Rosji, Ukrainy, Jeme-
nu, a także z prywatną uczelnią 
z Londynu.

 Czy jesteście Państwo zado-
woleni z wyników tegorocznych 
egzaminów dyplomowych?

- Tak, egzaminy licencjackie 
przebiegły bardzo sprawnie. Wielu 
studentów otrzymało najwyższe 
oceny, a nawet wyróżnienia. 

Czy absolwenci mogą konty-
nuować naukę w WSWMiR na 
studiach magisterskich?

- Wielu naszych absolwentów 
pyta o taką możliwość. Na razie 
jeszcze nie, ale w kolejnym roku 
akademickim będzie to już moż-
liwe. Niestety, kryteria otwierania 
nowych kierunków i studiów magi-
sterskich są stale zaostrzane.

Zmieniły się władze w powie-
cie wołomińskim. Jak układa 
się teraz współpraca uczelni z 
nowym starostą wołomińskim?

- Dobrze nam się rozmawia za-
równo z burmistrzem, jak i ze 
starostą. Znaleźliśmy wspólny ję-
zyk. Nadal korzystamy z gościny 
Starostwa oraz dyrektora Zespołu 
Szkół w Wołominie przy ul. Le-
gionów 85. Mamy dobre warunki, 
ale nie ukrywam, że przydałyby się 
dodatkowe pomieszczenia. Zapro-
ponowano nam nawet wynajęcie 
sal w nowym budynku biblioteki 
przy ul. Wileńskiej 32, jednak 
ewentualne koszty wynajmu były 
dla uczelni zbyt wysokie. Jako 
ciekawostkę dodam, że dwa lata 
temu w rozmowie z panią dyrektor 
Powiatowego Urzędu Pracy, wyszli-
śmy także z propozycją wykonania 
przez uczelnię badań lokalnego 

rynku pracy i przyszłości tutej-
szych małych przedsiębiorstw. 
Dzięki tego typu badaniom w 
Wołominie lub powiecie woło-
mińskim moglibyśmy określić 
dobrze rokujące na przyszłość 
formy biznesu. Niestety póki co 
brakuje środków finansowych na 
ich przeprowadzenie. Postaramy 
się zrealizować te badania w ra-
mach niedawno zorganizowanego 
przy naszym urzędzie miasta pro-
jektu „Decydujmy razem”.

 Dlaczego warto studiować 
w Wyższej Szkole Współpracy 
Międzynarodowej i Regionalnej?

Zawsze podkreślam, że jeste-
śmy uczelnią lokalną, stworzoną 
dla potrzeb mieszkańców powia-

Mamy wiele planów 
na przyszłość
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tu wołomińskiego. Uważam, że 
tego typu szkoła jest potrzebna w 
Wołominie, zwłaszcza dla kandy-
datów z mniejszych miejscowości. 
Zależy nam na dopasowaniu lo-
kalnego rynku pracy i edukacji, 
co wbrew pozorom nie jest łatwe. 
Niestety niż demograficzny przy-
czynia się do zmniejszonej liczby 
studentów. Zapraszamy na naszą 
uczelnię wszystkich, którzy chcą 
studiować na dobrej uczelni i 
zdobyć wykształcenie wyższe.


